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PRACUJ MOBILNIE. 

 

BIAŁA KSIĘGA OMAWIAJĄCA SYTUACJĘ PRACOWNIKÓW MOBILNYCH  

W PRZYSZŁOŚCI ORAZ INFRASTRUKTURĘ NIEZBĘDNĄ DO ICH WSPIERANIA.  
 

 

 

 

 

 

 

 

CZĘŚĆ DRUGA 

PRACUJ MĄDRZE. 
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W pierwszej części tego cyklu przyjrzeliśmy się obrazowi pracownika, zarówno 

tego dzisiejszego, jak i tego w przyszłości. Zastanawialiśmy się, jak i gdzie 

wykonuje swoją pracę oraz jakich narzędzi używa. Rozważania te zaowocowały 

pewnymi dość oczywistymi wnioskami dotyczącymi wsparcia, a także 

infrastruktury, jakich potrzebują pracownicy. 
 

W tej części koncentrujemy się na miejscach, 

w których wykonywana jest praca umysłowa. 

Wszyscy dobrze znamy powszechną już 

“kawiarnianą” kulturę pracy, jednak zmiany 

zachodzące w środowisku pracy są znacznie 

bardziej złożone. 

 

Pracownicy wiedzy, tzw. knowledge workers, 

potrzebują wielu różnych narzędzi, czasu  

(i przestrzeni) do wysiłku intelektualnego,  

a także spotkań oraz możliwości współpracy 

z innymi – czy to w formie luźnych interakcji 

czy też bardziej sformalizowanych struktur. 

 

Czy coś takiego jak idealne miejsce pracy  

w ogóle istnieje?  

 

 

  

WSTĘP 
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Projektowanie przestrzeni biurowej zaczęło się od próby odwzorowania obiegu 

pracy w organizacji, na wzór fabryk, dla których biura często bywały 

„dobudówkami” do podstawowej części działalności. Niemożliwe do przesunięcia 

biurka, a potem boksy, często będące obiektem ironicznych żartów, stały się 

standardem pracy biurowej XX wieku, zaś same biura były niczym innym jak tylko 

„fabrykami papieru”, gdzie zamiast informacjami i wiedzą posługiwano się danymi 

i pozycjami z akt. 

 

Koniec ubiegłego stulecia przyniósł pracownikom biurowym nową koncepcję, znaną jako “hot 

desking”, w myśl której pracownicy nie mają na stałe przydzielonych biurek i w razie potrzeby 

korzystają z tego, które akurat jest wolne. Jednak wówczas nie było jeszcze technologii, która 

pozwoliłaby przemienić ten model w coś więcej niż tylko dzielenie się biurkami, czego głównym 

celem było oszczędne gospodarowanie przestrzenią. 

 

Wraz z rosnącą liczbą pracowników zdalnych - pracujących z domu, z biura klienta czy  

w podróży, freelancerów i właścicieli mikrofirm - rola tradycyjnego biura będzie się zmieniać. 

Pierwotny zamysł podporządkowany koncepcji odizolowanych od siebie i tkwiących za biurkami 

pracowników zostanie zastąpiony nową erą inteligentnej pracy oraz inteligentnych biur 

dostosowanych do zmieniających się potrzeb.  

ZMIANY W ŚRODOWISKU PRACY 
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W wielu miejscach nadal będziemy obserwować ustawione w stałych miejscach biurka i choć 

dążenie do innowacyjności oraz mobilności jest istotnym elementem dzisiejszych czasów, 

należy pamiętać, że spora część pracowników w rzeczywistości większość swojego czasu 

spędza w jednym miejscu.  

 

Ankieta przeprowadzona przez markę Leitz w czterech dużych krajach europejskich (Wielkiej 

Brytanii, Niemczech, Francji i Włoszech) wskazuje, że 40% pracowników wykonuje wszystkie 

swe zadania w biurze, lecz jednocześnie spośród całej reszty pracowników, od których wymaga 

się częściowej mobilności, blisko jedna piąta spędza poza firmą ponad połowę czasu pracy. 

 

Wiele z firmowych biurek wykorzystuje się w modelu „hot deskingu”, co ułatwiają nowoczesne 

systemy komunikacji, stopniowe odchodzenie od komputerów stacjonarnych oraz wzrost liczby 

pracowników mobilnych. Dodatkowo pewną rolę w większości miast odgrywa także chęć 

zaoszczędzenia na kosztach powierzchni biurowej. 
 

 

Według doniesień Knight Frank, międzynarodowej firmy doradczej 

w dziedzinie nieruchomości, z września 2014 roku, “Najwyższe 

ceny nieruchomości obserwuje się w miastach, gdzie mieszkają  

i pracują najbardziej wartościowi pracownicy umysłowi, co z kolei 

przyciąga wiodące na światowej arenie korporacje.”  
 

Tak więc, jak zachowujemy się, w biurze - czy to odwiedzając je codziennie czy też “przelotem”? 

Kontakty międzyludzkie w pracy z pewnością zaowocują lepszymi wynikami biznesowymi.  

W kontekście coraz bardziej rozpowszechnionej pracy mobilnej i tej wykonywanej poza biurem 

może brzmieć to paradoksalnie, ale pojawiają się dowody na to, że niewielkie odległości oraz 

struktury zachęcające do „przypadkowych” interakcji twarzą w twarz są korzystne dla tych 

wyników. Dotyczy to w takim samym stopniu pracowników mobilnych, co tych przebywających 

na stałe w biurze.  

 

Wspólne pomieszczenia, przestrzenie i miejsca luźnych, nieoficjalnych spotkań mają za zadanie 

nie tylko zagwarantować pracownikom mniej „sztywną” atmosferę pracy. Służą one jako 

katalizatory bardziej inteligentnego podejścia do pracy - większej kreatywności i produktywności 

- często tłamszonego przez oficjalne spotkania, przebiegające według sztywno wytyczonych 

planów, czy pod wpływem reguł hierarchii organizacyjnej.  
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Przeprowadzone badanie wskazuje, że zdaniem 67% pracowników biurowych oficjalne zebrania 

wewnętrzne są znacznie mniej produktywne niż bardziej luźne i spontaniczne spotkania  

w korytarzu, które sprzyjają efektywnej współpracy. 

 

Opublikowane w 2014 roku w piśmie Harvard Business Review wnioski z badania 

zatytułowanego „Miejsca pracy, które poruszają ludzi” (Workspaces that move people) pokazują, 

że biura zaprojektowane w sposób ułatwiający kontakty pomiędzy pracownikami z różnych 

obszarów funkcyjnych pomagają podnosić poziom innowacyjności. Nowa siedziba Samsunga  

w Stanach Zjednoczonych ma za zadanie „nie tylko motywować do współdziałania, lecz także 

pobudzać innowacyjność, która rodzi się z interakcji między ludźmi”.   

 

Wypowiedzi respondentów biorących udział w badaniu ankietowym marki Leitz sugerują,  

że w wielu firmach sporo jest jeszcze do zrobienia. Jedynie 15% uczestników badania ocenia 

swoje biura jako „bardzo dobre” w aspekcie przestrzeni do swobodnej współpracy dla zespołów 

projektowych, zaś 16,5% jako „bardzo dobre” z punktu widzenia dostępności przyjaznych miejsc 

na spontaniczne spotkania. 
 

Z tradycyjnego biura przenosimy się do nowego ekosystemu, który składa 

się ze stałej „bazy”, mobilnych technologii, hubów oraz pracy z domu.  

 
Pierwotna koncepcja pracownika jadącego do pracy zmierza w kierunku 

odwrotnej idei - to praca ma przychodzić do niego. 

 

Odchodzimy od stosunkowo małej elastyczności i sztywnej 

przynależności geograficznej na rzecz bardziej swobodnego, 

dostosowanego do aktualnych potrzeb sposobu działania. Różni ludzie 

będą adaptować się do tych zmian na różne sposoby, a kluczowymi 

czynnikami w tym procesie są osobowość, poglądy oraz etap, na jakim 

dana osoba znajduje się w życiu.  

 

To, czy biura osiągną ekstremalny stopień rozwoju tego konceptualnego 

„eksperymentalnego krajobrazu pracy” (experimental work landscape, 

termin ukuty w Holandii przez studio architektoniczne Rietveld 

Architecture Art Affordances i Barbarę Visser), pozostaje tematem  

do dyskusji. 
 

Zdjęcie udostępnione przez: Jan Kempenaers, „The End of Sitting” by RAAAF. 

KONTROLA INTELIGENTNEJ INFORMACJI 
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Zdjęcie udostępnione przez www.hubraum.com 

 

 

To, co dawniej było charakterystyczne dla tak zwanych „zawodów twórczych”, teraz zaczyna 

stawać się coraz powszechniejsze. Mowa o tak zwanych hubach, generatorach czy 

inkubatorach, czyli łączących się społecznościach podobnych firm. Podobnie jak w przypadku 

spontanicznych interakcji wewnątrz jednej organizacji, różnorodność prowadzi do kreatywności. 

 

Jednym z przykładów jest Hub Raum w Berlinie. Poza programem inkubacji małych firm (kapitał 

początkowy, etc.) można tam znaleźć przestrzeń do co-workingu, odbywają się warsztaty i sesje 

mentoringu dla wybranych start-upów. 

 

Startupbootcamp jest ogólnoświatową siecią wyspecjalizowanych akceleratorów biznesu 

(programów wsparcia dla startujących firm), które pomagają młodym rozwijającym się 

przedsięwzięciom zyskać globalny zasięg, zapewniając im dostęp do międzynarodowych 

partnerów, inwestorów i mentorów z danej branży.   

 

Zważywszy na dynamiczne zmiany zachodzące w wielu firmach, 

przywiązanie do „sztywnego” środowiska pracy w biurze często 

jest nieekonomiczne. 
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Sektor gotowych biur do wynajęcia (serviced office spaces) odnotowuje bardzo szybkie tempo 

rozwoju. W opublikowanym w 2014 roku przez City of London Corporation raporcie mówi się  

o czterokrotnym wzroście tego typu powierzchni biurowej do wynajęcia w londyńskim City. 

Obecnie osiągnęła ona niemal 2 mln stóp kwadratowych, przy średniej długości okresu najmu 

wynoszącej 18-24 miesiące. 

 

Powierzchnia biurowa w londyńskim City rozrosła się 

czterokrotnie do niemal 2 mln stóp kwadratowych.  
 

Firma Regus, jeden z liderów w tym sektorze, w ciągu 25 lat swego istnienia urosła od 

malutkiego biznesu do 1.800 gotowych biur do wynajęcia w 100 krajach. Oferuje w nich pełną 

obsługę, biura wirtualne, wyposażenie do przeprowadzania wideokonferencji z klientami,  

a wszystko to zarówno na krótkoterminowe umowy, jak i dłuższe okresy najmu. 

 

29% spośród uczestników naszego badania pracuje w takich biurach przynajmniej raz  

w miesiącu, a kolejnym krokiem dla inteligentnego pracownika mobilnego będą małe 

„rozkładane” stanowiska pracy dla jednej lub dwóch osób wynajmowane na godziny  

na lotniskach, dworcach czy postojach przy autostradzie. 
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W dzisiejszych czasach praca w samochodzie często nie należy do wygodnych, a podczas 

prowadzenia pojazdu jest zwyczajnie niezgodna z prawem. Za sprawą najnowszej technologii 

eliminującej rolę kierowcy, auta staną się czymś w rodzaju przedłużenia biura dla mobilnych 

pracowników w ruchu. 

 

Nawigacja i prowadzenie pojazdu nie będą już zajmować człowieka, dzięki czemu zyska cenny 

czas na wykonywanie swojej pracy nawet podczas jazdy samochodem. 

 

Inteligentne wykorzystanie czasu i przestrzeni będzie w coraz 

większym stopniu integralną cechą biurowej infrastruktury  

- od sprzętu po stałe elementy wyposażenia. 
 

By tak się stało, ważną rolę odegra nasza osobista ergonomia. I nie chodzi tylko o wygodne 

krzesła czy wszelkiego rodzaju udogodnienia chroniące nas przed urazami na skutek 

chronicznego przeciążenia mięśni i ścięgien (repetitive strain injury, RSI), lecz także  

o połączenie estetyki z użytecznością, dzięki czemu przestrzeń do pracy stanie się przyjemna,  

a jednocześnie będzie zorganizowana tak, by pomóc w wydajnej pracy.  

 

Nowy, wybudowany za 5 mld dolarów biurowiec Apple, projektu Normana Fostera, jest 

klasycznym przykładem tego nowego podejścia do pracy w biurze.   
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Dawniej mieliśmy do dyspozycji jedynie sieci stacjonarne, a dostęp do internetu można było 

uzyskać tylko z komputerów. Obecnie na świecie jest ponad dwa miliardy urządzeń 

elektronicznych z dostępem do internetu a prognozuje się, że w 2018 roku będzie ich niemal 10 

razy więcej. 

 

Sprzęt biurowy będzie inteligentny i zapewni możliwość personalizacji. Systemy ogrzewania i 

oświetlenia będą zdalnie regulowane i kontrolowane za pomocą specjalnych aplikacji, zdolne do 

wykrywania nastrojów pojedynczych użytkowników czy grup odbywających spotkania, reagujące 

na głos bądź rozpoznające rysy twarzy. 

 

W przeprowadzonym przez markę Leitz badaniu, zapytaliśmy 

respondentów, ilu z nich posiada lub chciałoby mieć przy swoim 

stanowisku pracy oświetlenie, którego jasność i barwę światła 

mogliby sami regulować. Odpowiednio 41% i 33% odpowiedziało 

na to pytanie twierdząco. Kryje się tu więc realna niespełniona 

dotychczas potrzeba. 
 

Podłączone do internetu urządzenia biurowe, na przykład kserokopiarki, będą coraz częściej 

komunikować niski poziom papieru i będą w stanie same go sobie zamówić, a nawet wykrywać i 

naprawiać bieżące drobne awarie. Tym samym nerwowe kolejki „do ksero” czy pełne paniki 

telefony do serwisantów staną się jedynie wspomnieniem.  

 

JAKIE CECHY POWINNO MIEĆ OŚWIETLENIE TWOJEGO 

STANOWISKA PRACY? 

 
 

 

 

 

41% 

REGULACJA JASNOŚCI 

 

33% 

REGULACJA BARWY ŚWIATŁA 

 

33% 

STYLOWY, NOWOCZESNY 

WYGLĄD 
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W biurze przyszłości wszystkie powierzchnie - ścianę, blat stołu, szybę samochodu - będzie 

można zamienić w ekran. Dodatkowo, innowacje w stylu Windows HoloLens oznaczają,  

że obrazy już mogą mieć formę hologramu wyświetlanego na danej powierzchni lub nawet  

w powietrzu. 

 

Coraz częściej najprostsze zadania będą wykonywać za nas roboty, na przykład zszywając 

arkusze papieru czy przynosząc obiad. Jednak muszą to być naprawdę proste rzeczy. 

Zapomnijmy o „Teście Turinga” i maszynie poziomem inteligencji dorównującej człowiekowi. Nikt 

jeszcze nie zaprojektował robota na tyle zręcznego, że mógłby obsługiwać choćby kasę  

w supermarkecie. 

 

Wraz z rozwojem gorąco dyskutowanego zagadnienia „internetu rzeczy” (Internet of Things) 

nasze biura i domy staną się naprawdę inteligentne i połączone ze światem zewnętrznym.  

W styczniu 2015 roku koncern Samsung ogłosił, że w 2017 roku 90% sprzedawanych przez 

niego produktów będzie miało dostęp do internetu. „Internet rzeczy to nie jest kwestia urządzeń 

lecz ludzi,” powiedział prezes Samsunga, Yoon Boo Keun. 

 

Pytanie brzmi, kiedy otoczenie pracownika stanie się 

bardziej inteligentne i kompetentne niż on sam?  
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W miarę jak nowoczesne miejsce pracy zmienia się z „tkwienia” za biurkiem 

w bardziej wielowymiarowe środowisko, wraz ze wzrostem liczby ludzi 

pracujących zdalnie choćby częściowo, obecność pracownika przy biurku 

okazuje się słabą miarą jego produktywności. 

 
 

Koncern Unilever zaczął stosować filozofię 

elastycznej pracy (agile working) i opracował 

strategię pozwalającą na ocenę produktywności 

według wyników, nie zaś na podstawie liczby 

przepracowanych godzin. 

 

W poprzedniej części wspomnieliśmy już,  

że oczekiwania pracowników z różnych pokoleń  

i na różnych etapach życiowych są odmienne,  

a czynnik ten determinuje także to, jak naszym 

zdaniem powinniśmy być oceniani w pracy. 

Raport Cisco Connected World Technology 

Report opublikowany w 2011 roku pokazuje,  

że pracownicy w wieku 20-30 lat uważają, iż ich 

fizycznej obecności w biurze powinno wymagać 

się jedynie podczas konkretnych spotkań.  

 

Te nowe praktyki wiążą się z szeregiem kwestii 

natury kulturowej. Firmy, które z sukcesem 

wdrożą zmiany, to te gotowe zaufać swoim 

pracownikom i dać im szansę na podejmowanie 

samodzielnych decyzji. A to obejmuje między 

innymi wybór sposobu oraz miejsca 

wykonywania pracy. 

 

 

JAK ZMIERZYĆ INTELIGENTNĄ PRACĘ 
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W przeciwieństwie do filozofii „czasu i ruchu”, w myśl której dawniej stoperami mierzono 

wydajność w przemyśle produkcyjnym, inteligentna praca biurowa wymaga analizy zupełnie 

innych parametrów, na przykład: interakcje między pracownikami, kreatywność oraz jakość ich 

pracy umysłowej. 

 

Zarządy spółek nadal będą chciały mierzyć rezultaty, między innymi „Smartness Quotient” czyli 

coś w rodzaju ilorazu inteligencji organizacji (który prawdopodobnie stanie się niezależnym 

systemem pomiaru z odpowiadającymi mu europejskimi normami). 

 

 

 

 

 

 

 

JAK MYŚLISZ; GDY PRACUJESZ POZA BIUREM, NA ILE 

TWOJA FIRMA UFA CI, ŻE POTRAFISZ WYDAJNIE 

ZARZĄDZAĆ SWOIM CZASEM? 

 

 

 

 

BARDZO 
 
W DUŻYM STOPNIU 
 
TROCHĘ  
 
NIE BARDZO  
 
NIE DOTYCZY 
 

 

 

Im bardziej pozostajemy w kontakcie za pomocą urządzeń i systemów komunikacji cyfrowej, tym 

bardziej pracodawcy, przynajmniej w teorii, będą w stanie monitorować produktywność swoich 

pracowników, zarówno etatowych, jak i podwykonawców. Istnieje jednak ryzyko, że zastosują do 

tego przestarzałą już filozofię „stopera” tylko z większą precyzją pomiaru. 

 

Pojawia się kontrowersyjny temat, a mianowicie jak w przyszłości 

pracodawcy będą monitorować swoich pracowników. 
 

Teoretycznie można mierzyć wydajność rejestrując liczbę uderzeń w klawisze na klawiaturze 

komputera. Urządzenia z funkcją GPS pozwolą firmom bez trudu zlokalizować pracowników. 

Czy naprawdę pracujesz w domu, czy może wyprowadzasz psa?  

 

Badanie przeprowadzone przez markę Leitz ujawniło tutaj budujące wnioski. Zapytani, na ile 

pracodawcy ufają, że pracownik zdalny dobrze zarządza swoim czasem pracy 28% 

respondentów odpowiedziało, że „bardzo”, zaś kolejne 44% - „w dużym stopniu.”  
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Dla wielu ludzi najważniejszą miarą ich wartości wcale nie jest wysokość 

pensji czy nazwa zajmowanego stanowiska (choć oczywiście czynniki te 

zawsze będą w jakimś stopniu definiować status), lecz reputacja.  
 

Wraz z rosnącą samowystarczalnością i coraz silniejszym dążeniem do zaspokajania własnych 

potrzeb, rośnie prawdopodobieństwo, że każdy z nas w przyszłości zmieni pracę, i to nie tylko 

pracodawcę, lecz także zajęcie. A wówczas reputacja w szerszym środowisku biznesowym 

będzie miała jeszcze większe znaczenie.   

 

W 1994 roku Tom Peters napisał: „Twoja władza jest niemal 

wprost proporcjonalna do grubości pliku zgromadzonych przez 

ciebie wizytówek oraz ilości czasu, jaki poświęcasz na 

utrzymywanie relacji z tymi ludźmi”.  
 

Ta reguła się nie zmieni, jednak w jej realizacji będziemy posługiwać się coraz to innymi 

środkami. Dawniej mieliśmy mniej kontaktów, za to relacje były silniejsze - byli to ludzie,  

z którymi spotykaliśmy się i współpracowaliśmy regularnie. 

 

Zmiany w strukturze pracy oraz media społecznościowe zorientowane na kontakty biznesowe 

sprzyjają tworzeniu tak zwanych „słabych więzi”, jak po raz pierwszy ujął to Mark Granovetter  

40 lat temu. 

 

Tego typu relacje pomagają w karierze i ułatwiają skuteczniejsze wykonywanie codziennych 

zadań, ponieważ oznaczają one więcej kontaktów, a do tego bardziej różnorodnych. I choć 

często nie mamy z tymi ludźmi kontaktu poza światem wirtualnym, klasyczne „dobre pierwsze 

wrażenie” jest tu tak samo ważne. 

  

SIECI SPOŁECZNOŚCIOWE W PRACY 
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Dla wielu pracodawców media społecznościowe nadal stanowią wyzwanie, ponieważ 

postrzegane są wyłącznie w kontekście czegoś, co odciąga pracowników od ich zadań, albo 

sygnału, że któryś z nich szuka nowej pracy. Ten pierwszy stereotyp jest coraz częściej jedynie 

marginalnym zjawiskiem, zaś do tego drugiego pracodawcy po prostu muszą przywyknąć - 

łatwość nawiązywania kontaktów dzięki technologii oznacza, że najbardziej błyskotliwi 

pracownicy zawsze będą rozchwytywani, zwiększając swoją „atrakcyjność” w portalach 

społecznościowych, tak jak kiedyś robili to poprzez aktualizację papierowych CV. 

 

Częściej niż dotychczas pojedynczy pracownicy będą stawać się swego rodzaju „markami”, 

umiejętnie wykorzystując biznesowe media społecznościowe do promowania własnych 

kompetencji, zarówno wewnątrz firmy, jak i poza nią. Twoje umiejętności, wartości, 

doświadczenie, twoja popularność w mediach społecznościowych staną się ważnymi 

komunikatami o tym, jakim jesteś człowiekiem i na ile jesteś gotowy na wejście w świat 

inteligentnej pracy.   

 

Dzięki urządzeniom mobilnym niezależni specjaliści będą mogli łatwiej znaleźć nowe projekty  

i zlecenia, pozyskać nowych, podobnie myślących partnerów biznesowych (na przykład poprzez 

portale społecznościowe czy wspólne zainteresowania). Firmy też stają się inteligentniejsze  

im bardziej komunikują się ze światem zewnętrznym. Pracownicy mobilni będą w coraz 

częstszych kontaktach z klientami oraz innymi ogniwami łańcucha dostaw, zarówno w wymiarze 

fizycznym, jak i wirtualnym.   

 

Nowe aplikacje, jak to obecnie obserwujemy w świecie mediów społecznościowych, będą 

wysyłały powiadomienia o bliskości danej interesującej lokalizacji czy osoby, dzięki czemu 

„inteligentni” pracownicy dowiedzą się, że w pobliżu znajduje się jakiś potencjalny klient, będą 

mogli sprawnie zareagować na nagłą potrzebę i spotkać się z nim osobiście,   

 

Nawet rola tradycyjnych agencji rekrutacyjnych będzie maleć, ponieważ posiadający własną 

„markę” pracownicy zaczną sami kierować swoim życiem zawodowym.  
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W przeszłości, by zapewnić sobie wieloletnią karierę często wystarczył 

pewien konkretny zestaw umiejętności, które od czasu do czasu należało 

„odświeżyć”. Obecne tempo zmian sprawia, że wiedza nieustannie się 

dezaktualizuje, czasem tak szybko, że nim ją dobrze przyswoimy, już jest 

bezużyteczna.  
 

Kolejny cytat z Toma Petersa, tym razem z artykułu „Welcome to the Age of Homework”  

z 1992 roku (co dla współczesnego świata biznesu oznacza zamierzchłe czasy): „W erze 

intelektu, ci którzy nie rozwiną w pełni swojego potencjału umysłowego i nie będą go nieustannie 

doskonalić, przegrają”.    

 

Kiedyś firma zatrudniała ludzi do wykonywania konkretnych zadań, a one co do zasady się nie 

zmieniały. Obecnie ciągle oczekuje się nie tylko nowych umiejętności, lecz także co chwilę 

pojawiają się nowe funkcje, których kilka lat temu zwyczajnie nie było, między innymi analitycy 

tzw. danych nieuporządkowanych (data scientists), twórcy aplikacji, dyrektorzy do spraw 

zrównoważonego rozwoju, a nawet firmowi instruktorzy jogi. 

 

Wizjonerska koncepcja Charlesa Handy’ego sprzed przeszło 20 lat, tak zwany „pracownik 

wielozadaniowy” (portfolio worker), urzeczywistnia się na naszych oczach, w miarę jak 

zmieniamy role i przetwarzamy coraz to nowe informacje, dzięki czemu jako jednostki zyskujemy 

większą swobodę, a także być może atrakcyjność na rynku pracy.  

 

To jednak nie znaczy, że wszystkie potrzebne nam informacje musimy mieć cały czas w głowie. 

Inteligentna praca nie oznacza, że każdy musi wiedzieć wszystko. Chodzi w niej o dostęp do 

wiedzy oraz umiejętność jej spożytkowania.  

 

Aby to osiągnąć inteligentny pracownik będzie potrzebował 

produktów, które pozwolą mu być zawsze „na bieżąco”.  
 

  

UTRZYMAĆ POZIOM INTELIGENCJI 
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Pracownicy umysłowi coraz częściej będą oceniani na podstawie 

umiejętności przekazania posiadanej przez nich wiedzy. Naukowcy  

od dawna mawiają: „publikacja albo śmierć”, a w myśl tej maksymy 

pracownicy wiedzy - dziś i w przyszłości - być może staną przed wyborem 

„prezentacja albo śmierć”.   
 

Jesteśmy oceniani nie tylko na podstawie naszych raportów i analiz, lecz także na podstawie 

ciekawych, przemawiających do słuchaczy prezentacji, które są czymś więcej niż zestawem 

slajdów w PowerPoincie i zawierają pobudzające do myślenia infografiki czy nagrania video. 

 

Zapytaliśmy naszych respondentów, na ile w ich odczuciu przywódcy biznesowi dziś  

i w przyszłości muszą umieć dobrze prezentować dane. Według 62% umiejętność ta jest 

„ważna”, zaś 31% uznało ją za „niezbędną”, więc każdy, kto chce w przyszłości być liderem 

musi nauczyć się tworzyć i wygłaszać prezentacje na najwyższym poziomie, często praktycznie 

na zawołanie.   

 

Inteligentne prezentacje będą wymagały jeszcze lepszych narzędzi. Czasy teleskopowego 

wskaźnika, którym posługiwaliśmy się stojąc przy flipcharcie już minęły. Pojawią się 

wielofunkcyjne urządzenia, które poza tym, że będą oczywiście bezprzewodowe, będą miały też 

inne funkcjonalności - możliwość zapisania i przeniesienia na nich prezentacji oraz wyświetlenia 

jej bez żadnego dodatkowego sprzętu (lub jak Leitz Complete Pro Presentation Stylus Pen, 

będą urządzeniem zawierającym w sobie wszystko od dysku USB, długopisu, rysika, pilota do 

przesuwania slajdów po laserowy wskaźnik). W tym obszarze technologia może dać nam 

najnowocześniejsze rozwiązania, pomagając najlepszym wyróżnić się spośród tłumu. 
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Zawsze istniało zapotrzebowanie na spersonalizowane i „szyte na miarę” produkty. Masowa 

kastomizacja jest pojęciem znanym, jednak będzie to obszar, który w przyszłości odnotuje 

jeszcze większy wzrost. Sprawniej działające systemy oraz łatwy dostęp do druku 3D sprawią, 

że styl i funkcjonalność łatwiej będzie można spersonalizować. 

 

Tak więc będziemy mogli projektować i konfigurować własne produkty, dostosowane do naszych 

potrzeb oraz zmieniających się ról. I nie chodzi tylko o kolory, ale również o wygląd, układ, 

ustawienia i materiały. Chcesz spersonalizowany, skastomizowany rysik Leitz dla leworęcznych, 

z niebieskim laserem i długopisem, który pisze na fioletowo? Żaden problem (to znaczy, żaden 

problem w 2020 roku - specjaliści marki Leitz jeszcze tego do końca nie opracowali)! 

 

Systemy IT będą umożliwiały współpracę pomiędzy grupami mobilnych pracowników. 

Przykładem tego jest Deutsche Bank, gdzie dla pracujących zdalnie wprowadzono 

wewnątrzfirmowe punkty wzajemnego wsparcia, zainspirowane przez „Genius bars” firmy Apple. 

 

Inteligentne zasoby będą na wyciągniecie ręki, na przykład dzięki udostępnieniu pracownikom 

biurowym wsparcia „wirtualnych ekspertów” czy współpracujących z firmą grup (popatrz tylko, 

jaka ogromna część pracy związanej ze wsparciem technicznym Apple została skutecznie 

„przerzucona” na społeczność użytkowników).  

 

 

 

W związku z tym zmieni się struktura przepływu informacji, z odgórnej w kierunku bardziej 

poziomej, oferującej dostęp na żądanie, pozwalającej na szybki kontakt i współpracę, zarówno 

wewnątrz firmy, jak i pomiędzy firmą a jej dostawcami oraz innymi ogniwami łańcucha dostaw.   

 

Wiedza to władza. A inteligentnie udostępniana wiedza ma 

jeszcze większą moc, ponieważ daje wszystkim naszym 

współpracownikom - w firmie i poza nią - większe możliwości.  
 

  



- 18 - 

 

 

 

 

Wraz z rosnącą liczbą osób wykonujących pracę umysłową poza biurem pracodawcy zmieniać 

się będzie rola przestrzeni biurowej. W miejsce pierwotnego zamysłu biura, 

podporządkowanego koncepcji odizolowanych od siebie i tkwiących za biurkami pracowników 

nadejdzie nowa era inteligentnej pracy oraz inteligentnych przestrzeni i produktów 

dostosowanych do zmieniających się potrzeb.  

 

Biuro jutra będzie musiało sprostać potrzebie elastyczności swoich użytkowników. W wersji 

ekstremalnej w niektórych firmach mówi się nawet o tym, że siedziby firm staną się czymś  

w rodzaju klubów, do których „członkowie” wpadać będą, gdy akurat znajdą się przejazdem  

w okolicy, by nacieszyć się przyjemną atmosferą i spotkać podobnie myślących ludzi.  

Te miejsca pracy staną się przestrzeniami, w których inteligentni pracownicy będą chcieli 

przebywać. Pełne barw, życzliwości, elastyczne - biuro przyszłości będzie stymulować twórcze 

myślenie i produktywność, zmieniając się w miejsce „pracy i relaksu” (ang. Bleisure: połączenie 

pracy i relaksu).    

 

Spotkań w firmach odbywa się coraz więcej, jednak są one bardziej nieformalne i spontaniczne. 

Budynki i przestrzenie biurowe dostosują się do tego trendu oferując więcej „luźnych miejsc 

spotkań”, a praca mobilna będzie oznaczać zarówno mobilność w ramach biura, jak i podróże 

służbowe oraz zespoły rozrzucone po całym świecie.     

 

Sprzęt biurowy będzie inteligentny i zapewni możliwość personalizacji. Kontrolowany za pomocą 

specjalnych aplikacji, będzie zdolny do wykrywania nastrojów pojedynczych użytkowników, czy 

grup odbywających spotkania lub sterowany głosem bądź rozpoznający rysy twarzy (albo jak 

Leitz Style Lamp, w pełni regulowany przez użytkownika produkt, pozwalający na dopasowanie 

jasności i barwy światła przy biurku). 

 

Konsekwencją rosnącej liczby odbywanych w firmach spotkań będzie oczekiwanie  

od pracowników większej ilości prezentacji, wygłaszanych lepiej i mających coraz bardziej 

niepowtarzalny i innowacyjny styl. Każdą powierzchnię będzie można zamienić w ekran. 

Zawierające elementy graficzne i multimedialne, porywające prezentacje staną się normą. Nikt 

już nie będzie znosił śmiertelnie nudnych procesji slajdów PowerPoint. 

 

 

WNIOSKI 
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By upewnić się, że gdy nie ma kota, myszy nie harcują pracodawcy opracują nowe metody 

monitorowania produktywności. Ponieważ coraz częściej pracuje się na zasadach zleceń 

wykonywanych przez freelancerów, będzie to spore wyzwanie. 

 

Pojedynczy pracownicy zaczną postrzegać samych siebie w kategoriach marek osobistych,  

co sprawi, że będą dbać o swój wizerunek i rozpoznawalność w wybranych kręgach 

zawodowych.  Media społecznościowe wykorzystywane do celów biznesowych - nie tylko do 

promowania własnej osoby, lecz także do wymiany pomysłów oraz poszerzania wiedzy, staną 

się coraz bardziej popularne i pracodawcy będą musieli się dostosować to tego trendu. 
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Prawa autorskie 

Niniejszy materiał jest własnością Esselte UK Ltd © 2015. Opracowanie “Work Smart, Work Mobile” jest 

dostępne do rozpowszechniania, kopiowania w całości lub we fragmentach, ściągnięcia ze strony internetowej 

www.leitz.com lub przekazywania w formie elektronicznej, online lub w druku po uzyskaniu zezwolenia 

właściciela praw autorskich, pod warunkiem wskazania jako źródła marki Leitz oraz autora “Work Smart, Work 

Mobile”, Andrew Crosthwaite.  
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Marka Leitz dostarcza najwyższej 

jakości produktów pomagających w 

organizacji pracy w każdym 

środowisku. 

 

Marka Leitz, słynąca z innowacyjności, 

z niemieckimi tradycjami i standardami 

jakości, jest pionierem w procesie 

tworzenia środowiska pracy 

przyszłości, dopasowanego do potrzeb 

pokolenia pracowników mobilnych. 

 

 

 

Dowiedz się więcej na www.leitz.com 


